Cena 6 hai. 
Nr. 119. 


PRENUMERATA wynosi w Krakowie 

miesięcznie 2 kor., kwartalnie 6 kor. 

za odnoszenie do domu dopłaca się 
60 hal. miesięcznie. 


Na prowincyi miesięcznie 2 kor. 70 h. 
kwartalnie 8 kor. W państwie nie- 
mieckiem kwartalnie 10 kor., w in- 
nych państwach kwartalnie 12 kor. 
Zmiana adresu 40 hal. 


Cena numeru pojedynczego 
6 halerzy. 


Kraków, Niedziela 7 Marca 1915. 


035 NARODU 


Wychodzi dwa razy dziennie. 


WYDANIE PORANNE. 


OGŁOSZENIA (inseraty) przyjmuje Administracya „Głosu Narodu”, ulica św. Tomasza L. 35. — Od miejsca za wiersz drobnem pismem (petit) 20 halerzy, skład tabelaryczny, liczbowy, od wiersza 30 hal. Nade 


wiersza. — Załączniki do „Głosu Narodu“ (prospekty, cyrkularze, ogłoszenia itp.) przyjmuje się za cenę 2 kor. od 100 egz. dla zamiejscowych, po 1 kor. od 100 egz. dla miejscowych prenumeratorów. Zamie 
Hausmana), w Wiedniu Haasenstein i Vogler, M. Dukes, H. Schalek, E. Braun, R. " 


Rok XXIII. 


Listy pieniężne. przekazy na prenu- 
meratę i inseratvy nadsyłać należy 
franco do Administracyi „Głosu Na- 
rodu*. — Prenumeratę oprócz upo- 
ważnionych agencyi przyjmuje każdy 
urząd pocztowy w obrębie monarchii 
i w państwie niemieckiem. Reklama- 
cye nieopieczętowane nie podlegają 
opłacie pocztowej. Rękopisów 
redakcya nie zwraca. 


ADRES RED.: Ul. św. Tomasza I. 35. 
Adr. telegr.: „Głos Narodu* Kraków. 
Telefon redakcyjny Nr 190. — Telefon 
administracyj ł drukarni Nr. 3344. 


zwycięskie walki w Królestwie i Karpatach, 


Wiedeń, 7 marca. 


Urzędowo ogłaszają 6 marca w południe : 

Częściowe ataki rosyjskie w odcinku na wschód od Piotrkowa, w Polsce, rozbiły 
się pod skutecznen: ogniem naszej artyleryi. Zresztą na tym froncie i na frontach 
w Galicyi zachodniej nie wydarzyło się nic wzmianki godnego. 

W Karpatach toczą się jeszcze walki o niektóre wzgórza. Panuje niekorzystna 
pogoda i niekorzystne stosunki obserwacyjne. 

W obszarze walk w Galicyi południowo - wschodniej, po wydarzeniach ostatnich 


dni, nastał przejściowo spokój. 


Zastępca szefa sztabu generalnego, von Hoefer, marszałek polny porucznik. 


Ddparcie Rosyan koło 


Przasnysza i Płońska. 


Berlin, 7 marca. 


Wielka główna kwatera 6 marca donosi : 

Ponieważ cały łup wojenny w obszarze leśnym na północny zachód od Grodna 
i koło Augustowa, zostai zabrany, przyczem Rosyanie mimo energicznych zarządzeń, 
nie zdołali temu zapobiedz, wojska, które dotąd tam były użyte, obecnie stoją do roz- 
porządzenia dla innych operacyj. Zresztą koło Grodna i Łomży, nic istotnego. 

Na póinocny wschód od Przasnysza, atak rosyjski, wśród ciężkich strat dla nie- 


przyjaciela, złamał się. 


Także na póinocny zachód od Płońska, odparto atak rosyjski. 
Na południe od Wisły, nie ma nic do ogłoszenia. 


Naczelne kierownictwo armii. 


Na Zachodnim: 
terenie wolny. 


Berlin, 7 marca. 

Wielka kwatera główna 6 marca donosi : 

Na południowy wschód od Ypern odebrali- 
śmy w kontratakach jeden rów Anglikom. 

Próby Francuzów wyparcia nas ze stanowi- 
ska, zdobytego na wzgórzu Loretto nie udały 
się. Ataki odparliśmy. 50 Francuzów wzięli- 
śmy do niewoli. 

W Szampanii, Francuzi w dalszym ciągu 
atakowali nas koło Perthes i Le Mesnil. Wszy- 
stkie ataki nieudały się. Koło Perthes wzięli- 
śmy 5 oficerów 140 żołnierzy do niewoli. — 
W kontrataku odebraliśmy Francuzom lasek 
na północ od Perthes i kawałek rowu z ich sta- 
nowiska koło Le Mesnil. 

Bez rezultatu wypadły francuskie usiłowania 
ataku na nasze stanowiska koło Vauquois i 
koło Consevoie i na wschód od Badonviiler i 
na północny wschód od Celles. 

Naczelne kierownictwo armii. 


Imieniny Arc. Fryderyka 
w głównej kwaterze. 


Wiedeń, 7 marca. 


(T. B.) Z wojennej kwatery prasowej dono- 
szą: Z okazyi imienin Arcyksięcia Fryderyka, 
głównego komendanta armii, marszałka pol- 
nego, szef sztabu generalnego przy komendzie 
wzniósł toast na cześć Arcyksięcia, któregu 
otacza miiość wszystkich od najmłodszego żoł- 
nierza do najstarszego generała. Zgromadzeni 
generałowie, oficerowie sztabu, przedstawicie- 
le armii sprzymierzonej wznieśli okrzyk: „Niech 
żyje“, którym baron Conrad zakończył swoje 
przemówienie. 

Widocznie głęboko wzruszony dziękował 
Arcyksiążę swemu doświadczonemu szefowi 
sztabu i jego pomocnikom. Wspomniał o ar- 
mii, która zgodnie z dewizą najwyższego wo- 
dza, zjednoczonemi siłami stawia opór nieprzy- 
jacielowi a której poświęcenie, pełne pogardy 
śmierci, w końcu z pewnością uwieńczone bę- 
dzie sukcesem. 


biokady. 


Londyn, 7 marca. 


(T. B.) Na wczorajszej Radzie gabinetowej 
sformułowano bliżej sprawę represalij przeciw 
Niemcom. 


Bazylea, 7 marca. 


(T. B.) „Bas. Nachrichten“ piszą: Zapowie- 
dziana blokada ze strony Anglii nie jest nowem 
wielkiem niebezpieczeństwem, gdyż Anglia 
już dotychczas wszystko zatrzymywała; jest 
tylko dalszym szykanowaniem neutralnych. — 
Można postawić zapytanie, czy Anglia tym ra- 
zem w złości nie dała się do czegoś porwać, CO 
albo na dłuższy czas nie da się przeprowadzić, 
lub mogłoby doprowadzić do zarządzeń prze- 
ciwnych ze strony poszkodowanych państw 
neutralnych, coby mogło Anglii więcej zaszko- 
dzić, jak nowe zarządzenia Niemiec. A spada to 
także jako cios na państwa neutralne, które te- 
raz zobaczą, jak niebezpieczne jest, jeżeli jo- 
dno mocarstwo wyłącznie opanowuje morze. 


Hamburg, 7 marca. 


(T. B.) „Hamb. Nachrichten“ donoszą ze 
Sztokholmu: O rażącem naruszeniu neutralno- 
ści Szwecyi przez Anglię nadchodzi następują- 
ca wiadomość z Karlskrony. 

Kapitan Nilison, prowadzący szwedzki paro- 
wiec frachtowy z Hiszpanii do Karlskrony, Zo- 
stał koło Dowru zatrzymany. Na pokład przy- 
byli żołnierze angielscy, a komendant oświad- 
czył, że ma rozkaz jazdy na pewnej przestrzeni 
na neutralnych parowcach, aby jego żołnierze 
mogli strzelać do pojawiających się łodzi pod- 
wodnych niemieckich. Jakkolwiek kapitan za- 
łożył formalny protest i zarzucił Anglikom w 
ostrych słowach ich niesłychany czyn, pozo- 
stała załoga angielka na okręcie. Nawet podnie- 
sienie ze strony kapitana szwedzkiego, że nie- 
miecka łódź podwodna naturalnie odpowiedzia- 
laby na ogień, przez eo groziłoby niebezpie- 
czeństwo zarówno Anglikom jak i szwedzkiej 
załodze, nie wywarło na Anglikach najmniej- 
szego wrażenia. 

Dalej oświadczył szwedzki kapitan, że na- 
stępnego dnia widział jadący angielski handlo- 
wy parowiec pod flagą szwedzką. Kapitan ten 
jest znany jako godny zaufania; zeznania jego 
wywołały w Szwecyi głębokie wrażenie. W ko- 
lach politycznych zapewniają, że będzie zarzą- 
dzone szczegółowe śledztwo w tej sprawie. 


Londyn, 7 marca. 
(I. B.) Z Walencia, na południowo zachod- 
nim wybrzeżu Irlandyi, okręt „Latorrene* znaj- 
duje się w niebezpieczeństwie. Wybuchł na nim 
pożar. Kilka parowców pospieszyło z ratun- 
kiem. 


bombardowanie Dardanelii, 


Usiiowanie wylądowania wojsk francusko - 
angielskich. 


Konstantynopol, 7 marca. 

Główna kwatera donosi 5 marca : 

Wczoraj późnym wieczorem flota nieprzyja- 
cielska podwoiwszy siłę swego ognia próbo- 
wała w leżące poza obrębem ognia naszej arty- 
leryi stanowiska w okolicy Seddil Bahr i Kun- 
kale w częściach wybrzeża wysadzić na swych 
szalupach żołnierzy. Źrazu pozwoliliśmy nie- 
przyjacielowi na tę akcyę, w dalszym jednak 
ciągu odpowiedzieliśmy na nią. 80 nieprzyja- 
cielskich żołnieży, którzy wysiedli w okolicy 
seddil Bahr na ląd, umknęło na szalupy i co- 
inęło się. Straty ich wynosiiy 20 w zabitych 
i rannych. Z drugiej sirony 400 nieprzyjaciel- 
skich żołnierzy, których wysadzono w okolicy 
Kunkale, zostało przepędzonych. Mieli oni 80 
zabitych. Nasze straty przy obu starciach wy- 
niosły 6 zabitych, 25 rannych. 

Wobec tego, że wczorajszą akcya nie udała 
się, flota nieprzyjacielska podzieliła się na 
kilka oddziałów i bez skutku bombardowała 
Dikili, Sarmsak i Awiatik, otwarte niebronione 
porty nad Morzem Egiejskiem. Dwaj awiatycy; 
krążący nad zatoką Saros, wpadli do morza. 
Aparaty ich także wpadły i znikły. 

Z innych terenów wojny nie ma nic istotne- 
go. 

O Konstantynopol. 
Petersburg, 7 marca. 


(T. B.) „Birż. Wied.“ omawia mowę Greya 
w sprawie dardanellskiej w następujący sposób: 
Mowa Greya czyni wrażenie, jakoby z u- 
mysłu nie chciał on zrozumieć oświadczenia $ a- 


H. Friedl, A. Joessel w Antwerpii Jonas et Cie, Annoncen-Expedition „Propaganda“, 
F. Jones et Cie, A. Lorette, Jules Fortin et Cie, de Raczkowski. 


słane po 60 hal. od 


„pr Z jscoweogłoszenia przyjmuje we Lwowie S. Sokołowski (Pasaż 
Györi i Nagy, w Berlinie F. E. Coe, w Budapeszcie J. Leopold, Eduard Braun, w Paryżu 


wiersza. — Nekrologi i t. d. 80 hal. oi 


zonowa w Dumie. Sazenow odnośnie do słów 
Goremykina jasno oświadczył, że Rosyi 
wielka historyczna przyszłość leży na wybrze- 
żu Miorza Czarnego i u bram Konstantynopola. 
W ten sposób rząd rosyjski przez usta powoła- 
nego przedstawiciela zadukumentował niewzru- 
szoną decyzyę zapewnieuia Konstantynopola 
dla ltosyi. Inne tłumaczenie słów Sazonowa jest 
wykluczonem. 

„beirogr. Kurjer“ dowiaduje się od wybitne- 
go dyplomaty, że Rosya już przed rozpoczę- 
ciem wojny kilka razy omawiała kwestyę dar- 
dauclską ze sprzymierzeńcami i nigdy nie prze- 
czyła znaczenia Konstantynopola dla żywot- 
nych inieresów rosyjskich. Anglia okazywała 
zawsze, że ma zupełne zrozumienie dla tych as- 
piracyj. Mamy też konkretne powody do twier- 
dzenia, że los Dardanełów po wojnie załatwiony 
będzie w duchu naszych żądań. 


Braterstwo broni. 

Berlin. (T. B.) Udezwa wybitnych dygnitarzy 
państwowych i duchownych, polityków, rekto- 
rów szkół wyższych, przedstawicieli nauki i 
prusy wzywa do wysyłki bodarków dla armii 
austryackiej z powodu Wielkiejnocy, dla zado- 
kumientowania braterstwa broni. 


Nie będzie żadnych ustępstw. 

Paryż. (1. b.) Socyalisvyczne rosyjskie „„No- 
we Słowo'* donosi o ostatniem tajnem posiedze- 
nu Dumy rosyjskiej. Sazonow omawiał wa- 
runki pokoju i możliwość reform wewnętrznych. 
Zwłaszcza kadeci obstawali przytem, aby Ro- 
Sya za wszelką cenę pozyskała Dardaneile. Mi- 
nister spraw wewnętrznych Makłakow o- 
świadczył, że rząd nie myśli żadnych czynić u- 
stępstw co do reform wewnętrznych. Na to po- 
słowie zerwali się ze swoich miejsc. 

Posiedzenie zostało przerwane. 

Po przerwie Goremy kin starał się złożyć 
uspokajające oświadczenie. W społeczeństwie 
i u Kadetów tłumaczono stanowisko Goremy- 
alia w ten sposób, że zaniierza on powrócić do 
kursu Stołypina. 


Nowy wojenny podatek w Rosyi. 

Peiersburg. (1. B.) „Rics4” uonosi: Rada 
państwowa postanowiła dla usunięcia deficytu 
w budżecie na rok 1915 zaprowadzić poda- 
tek wojenny od głowy, płatny przez 3 lata 
przez każdego, kto uwolniony będzie od służby 
wojskowej. 

Zakaz zwrotu wkładek oszczędności obcym 
poddanym w Warszawie. 

Moskwa. (i. b.) „itusk. Siowo” donosi z War- 
szawy pod datą żo luego: V/szystkie zakłady 
kredytowe otrzymały polecenie, aby nie wyda- 
wały żadnych wkładek przynaleźnym do panstw 
nieprzyjacielskich, którzy teraz wyjeżdżają za 
granicę. Chodzi tu o około GUUU osob. 


780.000 jeńców w Niemczech. 
Berlin. (T. B.) Wedle doniesienia dzienników 
członkowie komisyi budzetowej Sejmu, którzy 
zwiedzili obóz jeńców wojennych w Doebe- 
ricz, wyjechali stmtąd w przekonaniu, że 
traktowanie jeńców ściśle jest zastosowanem 
dv umów międzynarodowych. Dotąd w obozach 

tych internowanychjest 780.000 jeńców. 


O zniesienie stanu oblężenia we Francyi. 

Paryż (1. b.) w izbie depui. Meunier za- 
żądał zniesienia stanu obiężenia politycznego, 
vez ktorego wszystkie zarządzenia obronne mo- 
g4 być przeprowadzone, "Tłumienie dzienników 
zupomocą cenzury jest niezgodne z ustawą. — 
Nigdy Francya nie niala takich rządów. Należy 
krajowi przywrócić prawo. 

Premier Viviani oświadczył, że parlament 
uznał stan oblężenia. Rząd jest zdania, że stan 
ten nadal utrzymać należy. Minister zapytuje, 
jakie zarządzenia sprzeciwiają się woli kraju. 
Prasa sama urządziła biuro prasowe. Jeżeli są 
czynione błędy, to w dobrej wierze; nie ma cen- 
zury polityeznej. Opinia może być wypowie- 
dzianą, o ile nie występuje się z obrazą lub z 
oszczerstwem. Rząd nie obawia się niebezpie- 
czeństwa wewnętrznego i jest z tego dumny, 
że się niczego nie boi. 

Dep. Meunier oświadcza, że stosunki ule- 
gły zmianie i pozwalają na zniesienie obecnego 
stanu. Mowea jednak przyjmuje oświadczenie 
rządu do wiadomości i cofa swój wniosek. 


Przewóz obywateli francuskich z prowincyi 
zajętych przez Niemców. 

Berlin. (T. B.) Biuro Wolffa donosi z Berna: 
Transport obywateli francuskich z miejscowo- 
ści franeuskich, obsadzonych przez Niemców, 
rozpoczął się wczoraj przez Szwajcaryę. Dzien- 
nie transportowanych będzie przez Szafhuzę 
1.000 podróżnych. Ponieważ w rachubę wcho- 
dzi 30.000 osób, przewóz ich potrwa przynaj- 
mniej miesiąc. Obywatele ci pochodzą w wię- 
kszej części ze zniszczonych miejscowości lub 
tych, w których toczyły się walki, 

Francuski krążownik na skale. 

Sofia. (T. B.) Wedle doniesienia „Kambany* 
krążownik francuski w zatoce Dedeagacz na- 
tknął się na skałę i mimo wysiłków dotąd nie 
zdołał być poruszonym. 
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Stanowisko Grecyi. 


Ateny, 7 marca. 
Ateńska agencya telegraficzna donosi: 
Wczoraj popołudniu odbyła się konferencya 
byłych prezydentów ministrów pod przewodni- 
ctwem króla. Przybyli: VenizelosRagu- 
mis, Theodokis, Rhallys i szef sztabu 
Dusmanis. Venizelos wyłuszczył zasady po- 
lityki, której rząd uważa za konieczne się trzy- 
mać. Potem przemawiali Theodokis, Ragumis i 
Rhallys, poczem ponownie zabrał głos Venize- 
los. Król zamknął konferencyę, podziękowaw- 
szy uczestnikom jej za udział. Liczne tłumy a- 
klamowały Venizelosa, gdy powracał z pałacu 
królewskiego. 
Ateny, 7 
Ateńska agencya telegr. donosi: 
Venizelos oświadczył wczoraj w Izbie, 
że rząd wręczył królowi =dymisyę, albowiem 
król nie zgadza się na politykę rządu. 


marca. 
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Telegramy. 


(Telegramy »Głosu Narodu« x dnia 7 marca). 


Brak papieru w Warszawie. 
Petersburg. (T. B.) Dzienniki dnoszą z War- 
szawy: Panuje tu wielki brak papieru. Dzien- 
niki zmuszone były ograniczyć swe formaty do 

jednej czwartej pierwotnej objętości. 


Dwa miliony rubli na zaopatrzenie w ży- 
wność ludności w Petersburgu. 


Moskwa. (T. B.) „Russk. Słowo“ donosi z Pe- 
tersburga pod datą 22 lutego: Tutejsza Duma 
po długiej i zaciętej dyskusyi przekazała dwa 
miliony rubli na zapobiegawcze zarządzenia, 
celem zaopatrzenia luności Petersburga w naj- 
niezbędniejsze artykuły. Prezydent Dumy hr. 
Tołstoj uzasadniał ten wniosek, który jest 
koniecznym wobec wielkiej drożyzny i wyzy- 
sku handlarzy. Radcy miejscy z prawicy ener- 

gicznie zwalczali wniosek, który uchwalono 
dopiero, gdy hr. Tołstoj oświadczył, że 
w razie jego obalenia żadnej nie przyjmuje od- 
powiedzialności za następstwa. 


Wrzenie wśród górników angielskich. 

Londyn. (T. B.) „fimes“ donosi, że w gór- 
nictwie węgłowemm zanosi się na poważne tru- 
dności. Źwiązek górników Wielkiej Brytanii 
zwołał na 17 b. m. konferencyę narodową do 
Londynu. Mężowie zaufania górników mają się 
informować co do zapatrywań członków, czy 
natychmiastowa akcya dla podrożenia pracy 
wobec wysokieh cen węgla jest pożądaną lub 
też nie. Jeżeli nie przyjdzie do porozumienia 
między pracodawcami a robotnikami, może na- 
stąpić stan bardzo groźny. 


Zniżenie cen mąki... w Londynie. 


Londyn. (T. B.) Zjednoczenie młynarzy w 
Londynie zniżyło cenę mąki o 1 szyling tj. na 
25 szylingów. Jestto pierwsza zniżka ceny od 
początku wojny. 


Wiedeń. (T. B.) Na dworcu kolei północnej, 
w zakładzie gazu olejnego, powstał wczoraj po- 
żar, który ugaszono dopiero po kilkugodzinnej 
pracy. Pożar zniszczył prawie cały zakład. — 
"Trzech robotników odniosło znaczniejsze Opa- 
rzenia. Pożar spowodowany został prawdopo- 
dobnie nieostroznością jednego robotnika. 

Petersburg. (T. B.) „Russk. Słowo“ donosi z 
Kijowa: Niemieckie Towarzystwo zakładów e- 
lektrycznych, które oceniają na 10 milionów ru- 
bli, zostało zasekwestrowane. 

Lizbona. (T. B.) Demokratyczni parlamenta- 
izváci przyjęli wniosek, że prezydent i czionko- 
wie rządu stoją poza obrębem ustawy. 

Paryż. (T. B.) „Petit Parisien“ donosi z Ma- 
drytu: Ministrowie zebrali się celem narad, jakie 
należy powziąć zarządzenia, wskutek przesile- 
nia w sprawie środków spożywczych. Po nara- 
dach ministrowie wydali urzędową notę do pra- 
sy, że rezerwy zboża wystarczą na razie na po- 
trzeby kraju. 

Charkow. (T. B.) W kopalniach zagłębia doń- 
skiego zachodzi wielki brak potrzebnych do ru- 
chu materyałów wybuchowych. Rzecz jest spo- 
wodowaną trudnościami transportu. 


e. zz a i. -o m e M m 


Kronika. 


Śnieżyca. Przez dzień wczorajszy, a zwłasz- 
cza wieczór nawiedziła nasae miasto śnieżyca, 
iście syberyjska. Śnieg zasypał chodniki i domy 
na grubość około pół metra. Przez całą zimę o- 
becną, 4a nawet szereg poprzednich nie mieli- 
śmy takich opadów śnieżnych. Wieczorem mie- 
liśmy sannę, a ulice stworzyły doskonały teren 
dla jazdy nartami. 
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Wiceprezydent Rady szkolnej p. Dr. Ignacy 
Dembowski przybył do Krakowa i zwiedzał tu- 
tejsze zakłady średnie naukowe. W piątek, dnia 


5 b. m. odbyła się też pod jego przewodni- 
ctwem konferencya dyrektorów giiunazyum i 


szkół realnych. 


Jutro wieczorem odbędzie się posiedzenie 
Rady szk. okręgowej krak. pod przewodni- 
ctwem prezydenta Leo. O ile słychać, na po- 
siedzeniu tem inspektor szkolny radca Dobrzań- 
ski złoży interesujące sprawozdanie o stanie i 
działalności szkół ludowych krakowskich w u- 
biegłem półroczu. Działalność ta, mimo wiel- 
kich trudności, była bardzo ożywiona, chociaż 
wielu nauczycieli pełni służbę przy wojsku, a 
budynki szkolne z początkiem wojny wszystkie 
były zajęte na szpitale. Dopiero później niektó- 
re opróżniono i zamieniono na cele szkolne. 

Prezes „Samarytanina Polskiego“ Radca 
Dworu prof. Dr Wicherkiewicz przybył na kilka 
dni do Krakowa. 

Odbudowanie polskiej wsi. W dniu 12 lutego 
b. r. za inicyatywą Delegacyi Architektów pol- 
skich odbyło się w gronie krakowskich archi- 
tektów polskich posiedzenie, na którem zasta- 
nawiano się nad przyszłością zniszezonej wojną 
wsi polskiej. Wobec niewiadomości kresu woj- 
ny, uchwalono tymczasowo prosić architektów 
całej Polski o nadsyłanie na ręce Delegacyi (ul. 
Wolska 40) projektów na poszczególne zabu- 
dowania, jakoteż całe zagrody dla okolic naj- 
lepiej autorowi znanych i w materyale, który 
przypuszczalnie inógłby być z korzyścią uży- 
tym. Tak zebrany materyał ma stanowić pod- 
stawę do przyszłego odbudowania polskiej wsi 
i oddany będzie temu organowi krajowemu lub 
rządowemu, który będzie miał w ręku tę ak- 
cyę. 

Wieczór ku czci śp. pułkownika Zygmunia 
Miłkowskiego urządzany jutro w teatrze miej- 
skim o godz. 7 wieczorem, zgromadzi liczną pu- 
bliczność, chętną do wzięcia udziału w złożeniu 
hołdu cieniom wielkiego męża, który życie całe 
poświęcił idei walki o Polskę niepodległą. Sło- 
wo wstępne o czynach i zasługach tego Legio- 
nisty z r. 1846 wypowie p. Michał Sokolnicki. 
Artystyczną część wieczoru opracował w szcze- 
gółach prof. B. Raczyński, a wykonają ją najle- 
psze siły Krakowa. Oryginalne programy rysun- 
ku prof. Józefa Mehoffera, będą przez panie 
sprzedawane przy wejściu na salę. 

Wieczór koncertowy. Urzędnicy c. k. kolei 
północnej urządzają na cele opieki wojennej 
dnia 15 marca b. r. (poniedziałek) w sali „Tea- 
tru Nowości“ pod protektoratem Naczelnika 
Inspekcyi ruchu Potuczka wieczorek koncer- 
towy z teatrem rozmaitości. W koncercie pod 
artystycznem kierownictwem p. Isakowi- 
e za biorą współudział Helena i Tadeusz Ł o w- 
czyńscy przy akompaniamencie profesora 
Wallek-Wallewskiego, chóry i kwintet 
smyczkowy urzędników kolejowych, oraz p. He- 
lena Miłowska, poczem nastąpi jednoakto- 
wa komedyjka, występy pp. Dolińskiego 
iWyrwiceza. 

Terminy zgłoszenia się do służby pospolita- 
ków, powołanych przy przeglądzie w roku 1915 
jak donoszą z Wiednia, są następujące: 

Pierwszy turnus: (Ci, którzy urodzili się w 
latach 1891—1895, dalej urodzeni w latach 
1878, 1879, 1680 i 1884 pospolitacy, którzy nie 
będąc poprzednio obowiązanymi dv służby w 
monarchii, uzyskali po 31 grudnia tego roku, w 
którym skończyli 33 lat życia, poddaństwo au- 
stryackie mają się zgłosić 15 marca. 

Drugi turnus: Pospolitacy z roku 1896 mają 
się zgłosić 15 kwietnia. 

Budżet miasta Poznania na rok 1915 —19 wynosi 
w dochodach 18.576.698 marek wobee 18.478.197 
marek w roku zeszłym. 

Zgon publicysty rosyjskiego w Austryi. „Naro- 
dni Listy” dowiadują się z Wiednia, że zmarł tam 
znany publicysta rosyjski dr. Lew Sobolewski, któ- 
ry był długoletnim korespondentem wiedeńskim 
dziennika „Russkoje Słowo“. Zmarły zawsze bar- 
dzo interesował się Słowianami austryackimi. 


fiadesiane 


mieczarnia Posiępowa 
Rraków QİÍWATÍA św. Jana I3. 


| + 


Jako w 3-cią rocznicę śmierci odprawią 
się w poniedziałek 8 b. m, o godzinie 
10-tej rano w kościele OO. Reformatów 


MSZE ŚWIĘTE 


za spokój duszy Ś. p. 


Z KOTNOWSKICH 


Kazimiery Jaxa blironowskiej 


na które zaprasza się Przyjaciół i po- 
bożnych Chrześcian. 
(Wi | Z O_o c | 


Bir. A. 


Odznaczenia wojenne. 


Srebrny medal za waleczność pierwszej klasy 
otrzymali: Józef Lubański, jednoroczny o- 
chotnik, frajter z 10 kompanii pułku kolejowe- 
go, Leon W iąc ek, feldfebel pułku telegrafi- 
cznego, Karol Szak owski, chorąży, Walen- 
ty Lichota, wachmistrz sztabowy, Jan 
Iwaszkiewiez, plutonowy, wszyscy z 6 
pułku ułanów, Paweł Ripper, chorąży rezer- 
wy 4 p. piechoty, Józef Kurpiel, plutonowy 
21 p. piechoty. 

Srekrny medal za waleczność drugiej klasy 
otrzymali: Józef Lichnowski, kapral arty- 
leryi polnej pułku nr. 41, Ludwik Padura, 
pionier 10 kompanii pułku kolejowego, Karol 
Kłobassa, jednoroczny ochotnik z bośnia- 
cko-hercogowińskiego batalionu strzelców pol- 
nych, Kazimierz Klimaszewski, plutono- 
wy, Edward Popowicz, kapral, Karol W ó j- 
c cki, plutonowy, Jan Szarek, kapral, 
wszyscy z batalionu saperów nr. 11, Michał T v- 
rek, wachmistrz, Bazyli Korzeniowski, 
plutonowy, Andrzej Marciniak, Teodor 
Noga, Antoni Przykopa, Marcin Sok o- 
łowski, Michał Wołoszyn, kaprale, Jan 
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z 1915. 
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Jedynak, dowódca patrolu, Wojciech M a- 
zur, Jan P a w las, żołnierze, wszyscy z 6 puł- 
ku ułanów, Stefan P a w lica, kapral 12 pułku 
ułanów, Zygmunt Górka, feldfebel, Józef 
Kołodziej, Jan Klimentowski, Pa- 
wel Krygowski, kaprałe, Antoni Bog u- 
ski, Jan Pociecha, frajtrzy, Franciszek 
Cięciwa, Ignacy Dec, Józef Gajewski, 
Józef Grzegorzak, Jan Kaleta, Stefan 
Kijak, Franciszek Król, Jan Król, Michał 
Kudłacz, Andrzej Lasak, Jakób Lu- 
dwin, Marcin Madziarczyk, Józef Ma- 
tysiewicez, Wojciech Mrozek, Józef N o- 
ga, Teofil Oleśniewicz, Wincenty Pa- 
sternak, Jan Przychocki, Marcin R o- 
la, Franciszek $iko ń, Michał Tokarczyk, 
Sebastyan Waeławik, Antoni Wróbel, 
szecregowcy, wszyscy z 20 pułku piechoty, Je- 
rzy Kaliński, kadet rezerwowy 53 p. pie- 
choty, Farnciszek Głowacki, szeregowiec 
z 54 p. piechoty, Michał Krec howie z, plu- 
tonowy z 10 p. artyleryi polnej, Franciszek 
Zieliński, 3 bat. sap., Piotr Krupicki, 
11 dyw. art., Kazimierz K oc zur i Władysław 
Wójcik, 3 p. uł, Józef Sitk o 57 p. p. 

paaa a 


OBWIESZCZENIE. 


Na podstawie re li c. .k Namiestnictwa we Lwowie z dnia 7 sierpnia 1914 L. 1100 mob., Magistrat 


ogłasza maksymalną taryfę cen artykułów niezbędnych do codziennego 
NT od daty niniejszego obwieszczenia aż do odwołania. 


w gminie stoł. król. m. 


utrzymania, która obowiązywać ma 


Taryfa makspmaina cen artykutów niezbędnych da codziennego utrzęmani:: 


Cena koron: 

*) Mąka pszenna Nr. 0.: 
za 100 kigr. bez worka . . 92.— 
za 1 kig. . —.98 


Mąka pszenna do SE @ WET 
30 proc. mąki WJ za 100 
klgr. bez worka . ` . 75,— 
za 1 klgr. . —.82 

Mąka pszenna chleba (z TESA 33 
proc. maki jęczmiennej) : za 100 klgr. 
DEZĄWOÓTKI «martw „pa UE gc 
za 1 klgr. E 

Mąka pszenna Siebo Na a Ankk 33 
proc. mąki kukurydzanej): za 100 
Ear) pez worka maem 42 

i klgr. ... 

Ma żytnia Jedkolitay a dhroicsię 33 
proc. mąki jęczmiennej) : za 100 ui 
DEZĘWOBKA sa 0.906 24. 
za 1 klgr. 

Mąka żytnia jednolita K OAZY 30 
proc. mąki kukurydzanej) : za 100 
R bez worka . . . . : 

1 klgr. 

a jeram ienaa za (100 kigr z" wbika 
za 1 klgr. . > 

Mąka kukurydzama z za 100 kler. ha WOT- 
ka - $ : 
za 1 klgr. 

Bułka warszawska na a wodzie 35 gram. 

Chleb żytni z mąki nowego typu. . . 

Mieko pełne niezbierane na placach tar- 
gowych i w sklepach 1 litr . A 

Mleko zbierane na placach giui i 
w sklepach 1 litr AE 

Śmietana kwaśna 1 litr 

Masło kuchenne 1 klgr. 

Jaja 1 sztuka Aue 

Jaja 1 kopa . . . 5 

+*+) Mięso pierwszej ET 
a) z części tylnych 1 klgr. . . . . 
b) z części przednich 1 klgr. 

Mięso drugiej jakości : 

w] ziczęśćHitylnych = s. « «se 

b) z części przednich =p 
Mięso trzeciej jakości : 

a) z części tylnych 1 klgr. 

b) z części przednich 1 klgr. 


Cena koro? 


Mięso wieprzowe : 


a) polędwica i kotlety 1 klgr. 3.— 


b) szynka, łopatka i boczek 1 kigr. 2.80 
Szynka wędzona surowa w caiości 1 klgr. 3.70 
Szyaka gotowana «rajana na części 1 ki- 

logram ś aai aa 0:40 
Kiełbasa surowa siekana “i klgr. 2.60 
Kiełbasa krajana wędzona 1 klgr. . 3.80 
Kiełbasa siekana wędzona 1 klgr. . 3.20 
Wędzonka surowa 1 klgr. . 3.20 
Wędzenka gotowana: 1 a 3.40 
Sardelki 1 sztuka —.16 
Kieibaski wiedeńskie 1 para . —.16 
Mięszanina 1 klgr. w a 47 0 
Słońinasi kiger wami 062. + B= 
Smalec 1 kler. . . y 3.20 
Cukier w głowach za 100 kigr. . . 83. — 

kostkowy w paczkach za 100 kgr. . . 87.— 

w głowie za 1 klgr. . . . —.88 

rąbany w głowie za 1 klgr. —.90 

w kostce za 1 klgr. . . —.92 
Naita przy sprzedaży beczkami z za, 100 

klgr. (bez beczki) a= 

ZABIANG "2 „= kde . —.76 
Sól kamienna 1 klgr. ge, ca . —.22 
Sól warzonkowa 1 klgr. . —.28 
Grysik „de 1.20 
Jagły du 
Kasza jęczmienna średnia. . —.88 
Kasza jęczmienna siekana . —.84 
Fasola długa . o 1.04 
Kasolagbrasa Laa ea aa da ze a 
Soczewica . . —.94 
Pęcak . . meaa lS 5 . —80 
Cebula 1 kigr. z : . —.44 
Ziemniaki za 100 kler. na placach targo- 

wWyehes — 

za 1 klgr. —.12 
Tłuszcz roślinny (kunerol) 2.60 

Makaron 1 klgr. . . . 1.60 
Kapusta kiszona 1 klgr. . . —40 
Drożdże 1 klgr. 2.40 
Węgiel kamienny 

a) w składach 1 cetnar cłowy 1.20 

b) dla drobnej sprzedaży sposobem 

rozwozu przez uprawn. z dostawą 
do domu 1 cetnar cłowy . 1.40 
Drzewo iniękkie za krążek (kółko) . —.80 
—.2 


Zapałki szwedzkie za 1 pudełko 


UWAGA: Ceny wyżej wymienione za 100 klgr. odnoszą się do sprzedaży przez agentów względnie 


większych „kupców. 


*) Odnośnie do mąki, ceny podane wyżej za 100 klgr. obwiązują przy sprzedaży na worki, obejmujące 


także ilości mniejsze w hurtownym handlu przyjęte, najmniej jednak T0 klgr. ważące. 
+*+) Każdy rzeżnik obowiązany jest sprzedać żądaną cj mięsa, najmniej jednak 1/ 
Przekraczający tę taryfę podawani będą do ukarania c. 
kroczeń stracić mogą nawet uprawnienie przemysłowe. 


a kilograma. 
k. Sądowi, a w następstwie popełnionych prze- 


Publiczność winna zatem we własnym interesie wskazywać c. k. Sądowi karnemu bezpośrednio lub za 
pośrednictwem Wydziału IM. b. Magstratu (gmach Magistratu oficyna od głównego wejścia na prawo I. p.) tych 


kupców, którzy powyższą taryfę maksymalną przekraczają. 


Zarazem Magistrat zarządza pod rygorem środków przymusowych, aby wszyscy przemysłowcy, tru- 
dniący się sprzedażą któregokolwiek artykułu, wymienionego w taryfie, zaopatrzyli się w drukowane egzem- 
plarze taryfy i następnie przybili je w miejscach widocznych w poszczególnych lokalach sprzedaży w terminie 


dni 3 


w godzinach ud i j do 1-szej z południa. 


Wspomniane drukowane egzemplarze taryfy wydaje za zgłoszeniem się Wydział IH. 


b. Magistratu 


Równocześnie traci moc BR "e taryfa maksymalna, ogłoszona obwieszczeniem Magistratu z d. 
915. 


6-go lutego 1915 r. L. 4731 II. a. 


Magistrat steci. król, miasta Krakowa 


dnia 26 lutego 1915 r. 


Prezydent miasta : 


Dr Leo. 


„„FŁOB NARODU" u dnia 7 marca 1915. 
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Wiadomości o zaginionych | 


głoszenia o zaginionych umieszczamy w tym dziale za opłatą 1 K. za jeden raz. | 


Należytość należy nadesłać z góry. 


liiatetyczny spis adresów 


wychodżców galicyjskich na dł 

stawie ogłoszeń, które się od po- 

czątku ewakuacyi w polskich pi- 
smach pojawiły, ułożyła 


Franciszka Stoeger Haeckerowa 


Kraków, Rynek l. 30 i każdemu 
bezpłatnie udziela informacyi. — 


Na Jisty odpowiada odwrotnie- 


KAZIMIERZ PROROK 
zecer ze Lwowa, obecnie przy 
Landsturm Etappen Baon N. 235. 
Feldpost 209, Fenysvólgy 
Węgry — prosi krewnych i zna- 
jomych o podanie adresu jego 
.żony, dzieci, matki i braci. 


BANK GELICYJSE 


dla handlu 


krakowie, Rynek gł. 


JAN BARACIUK 
k „PŚRRRAĘ pow. 


nie w Leibnitz barak 18, zug | 


j i. — Btyrya — poszukuje swej | 


żony Maryi z dzieckiem, i ojca | <A% 


Stefana. 


LUDWIKA SOMMER 

I AUGUST KIELLER 
z Delatyna pow. Nadwórna, po- 
szukują matki Julii Kieller, Ka- 
roliny Jaciuk, Maryi Kieller i 
| Rudolfa Kieller. Wiadomość pod 
| adresen: Jadwiga Sommer ba- 
rak 13 zug 4, Leibnitz — _Styrya. 


Rudoii Jaśkiewicz 
poszukuje swej siostry Maryi 
z Tarnowa. Feldpost 118. Tre: 
amunicyjny artyleryi Leg. polsk 


| przemysiu 
l 25 


otwarty codziennie z wyjątkiem niedziel i świąt 


od godziny 9 do 


Kasa Banku przyjmu 
wkładkowe i rachunek 
przyjmuje spłaty rat 


Wypłata wkładek, złożo 


12 przedpołudniem. 


je wkładki na książeczki 
bieżący, wypłaca zwroty, 
hipotecznych i weksli. 


nych obecnie, nie podlega 


ograniczenio:u moratoryjnym. 


BANK GALICYJSKI DLA HANDLU ! PRZEMYSŁU 
|urzęduje również w Wiedniu, !, Am Hof, 7. parter. 


„(Gmach c. k. uprzyw. aust 
handlu i 


r. Zakładu kredytowego dla 
przemysłu). 


PDOTZELENEZZOO ZEG 


ZMIANA LOKALU! 
| DROG 
: HELENY 3 


z ulicy Szpitalnej I. 


nai ul. Szewską l. 22 


rok się Szanowną Publicz 


| 
[=== Gwarancyjne prawdziwe i naturalne 
| 
| 
H 


UEZYA | 
IKORSKIFJ : 


49 — została przeniesioną 


ność nadal o łaskawe poparcie. 


WINA GÓRSKIE 


białe i czerwone starsze, znakomitego gatunku, po cenie 


|75— 85—90 hal, i kor. 1°10 za 1 litr, następnie 


wina słodkie 


¡po kor. 1'10 -- prawdziwe połudn. tyrolskie wino picfunowe po 


kor. 1°20 za 1 litr, wysyła z Ni 


kolsburga w 


litr. wzwyż za zaliczką 


JÓZEFA HUSNIKA — SYN 


właściciel winnic i pianio w Nikolsburgu połud. Morawy. bardzo przejrzyste, gdyż miasta, rzeki, 


Cenniki bezpłatnie i franko. —— 


Solidni zastępcy wszędzie poszukiwani. 


ZY sy ka TETESESEJ ES 


dostarcza 


pługów motorowych 


które nietylko umożliwią uprawę pól teraz, ale zawsze 


działają lepiej i taniej niż 
bronować, 


konie. — Można nimi orać, 


radlić, a nawet wozy ciężarowe ciągnąć. 


AA ie ORO pn R 


| 
Re ROLNIGZYwKŘAKOWIE 


Tłómacz: 0- próbkę. — Adres: 


|—a 


Ziemniaki. 


Kupimy każdą ilość ziemniaków do sa- 
dzenia. Prosimy o szczegółowe oferty 
mianowicie: jaka odmiana? czyjej ho- 
dowli? czy jadalne czy gorzelniane ? ja- 
ka ilość wzgonów ? w jakim czasie od 
siawa? jaką cena za 1 cetnar metr. 


'loco wagon stacya załadowania A Pro- 


simy o ile możności do oferty sałączyć 
S$. Bustan & Comp. 


Kraków Fioryańska 44, 


| O 
BOR 


„Ja 11 


Fortepian 
krótki krzyżowy, pianola z nu 
tami, biurka dębowe różne, lu 
stro duże czarne, parawaniki 
obrazy olejne, kanapa do spani: 
i siedzenia i t. p. używane rze 
czy zupełnie wysprzedaję tanio 
Kraków, ul. Gołębia 1. £ 


handel chrześcijańsk:. 


Mąka pszenna 


starego typu 


do nabycia ul. 


i ywatne im IM 


z Nd pubiiezności, [U 


BENSYVONST 
Franz Schoiz, Graz 
Grazbachg-sse 39 


- 8 klas, świadectwa waturyczne, ró 
pes z państwowemi, znakomity 
pensyonat, dom własny, ceny umiarko- 
w ne. ;'rospekty bezp? atnie. Uczniów 

przyjmuje się i wśród „półrocza, 


' NaSalwatorze! 


Słoneczne, z pięknym widokiem na oko- 

iicę, mieszkanie parterowe, składające 

się z 2 pokoi, kuchni i przedpokoju z 

łazienką, weranda, urządzeniem elektr. 

i gazowem do wynajęcia od 1 kwie. 

tnia — Wiadomość ul. Anczyca Íi, I. p 
WP. mi AE 


Ksiądz wychodźca 


z dyecezyi przemyskiej, admini 
strator parafii, ofiaruje pomoc 
Confratrowi w duszpasterstwie, 
w niezajętem terytoryum gali- 
cyjskiem za utrzymanie. Zgło 
szenia do Adm. „Głosu Narodu“ 
p. t. Ksiądz wychodźca. 


zza Org :nista 


z długoleinią praktyką, zmuszany wy- 

padkami wojennymi do opuszczenia 

stniej posady i znajdujący się dlatego 

w cieżkiem położeniu poszukuje posa- 

dy. St. Letkiewiez, ż.elcza, p. Bia- 
doliny. 


m a 


MŁYNKI 


różnej wielkości 


` do mielenia zboża | 


na motor, jak również ręczne 


wyrabia 


Pracownia ŚlasarsKa 


— LUDWIKA GÓRKI 


RRAXÓ W 
ni. CzZaruowiejska i. i2, 


IPOLS<A MAPA 


seczkach. po 56—100) terenu wojnyAustryii Niemieczńosją. 


Trzecie wydanie znacznie ulepszone | 
powiększone o północne Węgry; w 4 ko- 
torach, format 8UX63 em. - Wykonanie 


oleje i drogi w różnych kolarach, tak 
| iż każdy z łatwością może się na mapie 
zoryentować. Mapa obejmuje Cały te- 
ren, na którym obecnie waiki się toczą, 
od kowna i Jeziur mazurskich, przez 
Warszawę, Tarnów i vrzemyśl, aż do 
Kołomyi, Stanislawowa, Czerniowiec, Ko- 
szyc i Ungwar na Węgrzech. Cały ol- 
brzymi front wojujących armij można 
na mapie oznaczyć 1 lepiej zrozumieć 
żaciekłe walki o pewne węzły sieci ko- 
lejowej, która na mapie bardzo wyraźnie 

uwydatniona. 

lena w ieczce tylko 1 Kor. 50 h. 

Do nabycia w POLSKIEJ KSIĘGARNI 


„STELLA W CIESZYNIE. 


Kto chce mieć 


ładny ogród 


Koło dumu, niech zamowi Szta 
chety i łaty u Pawła Kukuł 
w Zgórniku, p. Andrychów, 


św. Gertrudy 29 A., parter na prawo. 
: Godz. urz. od 10—12 przed południem i od 3—5 po południu. 


Starsza pani 


poszukuje pokoju 


— Wiado- 
mość w ODRY ix załogi Narodu“ 


przy inteligentnej rodzinie. 


pod 


śzklka Frael niska 


wzorowa urządzona === 


Wandy Komarowej 


otwartą zostala w Zakopanem 
ulica Krupówki w Staszeczkewce. 


Organista 


starszy, żonaty z dyecezyi prze- 


.| myskiej poszukuje posady ewen- 


tualnie zastępstwa. — Łaskawe 

zgłoszenia pod adresem: Jan 

Kopyciński, Wiedeń X. Land- 
 gutgasse 1. II 28. 


NA POST Nà POS: 


Ślecizie 


w wielkim wyborze i tanio po- 
leca chrześcijańska Spółka han» 
diowa — Jagiellońską 1. 9 


metalowe 


Przypinki ża 


kiem Brygadyera Józefa Pił- 
Sudzkiego wysyłam opłacone 


po nadesłaniu pocztą 1 korony, 
Odsprzedawcy otrzymują rabat. 


SZCZĘSNY Schieberl -— SZCZAKOWA, 


akład św. Józefa 


dla osieroconych chłopców fundacyi Pio- 
tra Michałowskiego założony w r. 1848 


w Krakowie 
przy ul. Karmelickiej |. 66. 


ma ma składzie: roślisy doniozkowe, 

czslameny, prymalki, si w wielkim 

wyborze | t. p. oraz Oasiona cgrodowa 

| rastewno, drzewka owocowo planno 
I tartowe, krzewy ozdeńno. 


Wykonujo toż hukisty, wiązanki, kasze 
awlatowe | wiońco pogreskowo, —- doka- 
racys sal. 

Są do nakycla zia mnlaki. 


az ER. 
PODUGIOIRORORORZBORZRAE 


Ź powodu ogłoszenia 
edyktu 


Magistratu do właścicieli, którzy 
wyjechali z Krakowa by usta- 
nowili 
administratorów realności 
ofiaruję swoje usługi pod „Urzę- 
dnik Magistratu“. — Wiado: ność 
w Adm. „Głosu Narodu* dział in- 
ser. od godz. 3—5 po południu. 


82 -letnia staruszka 


wdowa po weteranie z r. 1863, 
utrzymująca syna icórkę nieule- 
czalnie chorych, prosi o wsparcia 


Y|Łaskawe datki przyjmuje Adm. 


„Głosu Narodu“. 


Drukarnia „GŁOSU NARODU” 


Krakowie, 


ul. Św. 


Tomasza |. 35, 


wykonuje wszelkie roboty w zakres drukarstwa wchodzące. 


Nakładem Wydawnictwa „Głosu Narodu“ Sp. z ogran. odpowiedz. — Redaktor naczelny i odpowiedzialny Jan Matyasik — Drukarnia „Głosu Narodu* w Krakowie. 


